
.~! _e~~_Q:łO\\! , 1 
1-I 

') 

,. Op 11 I u Te a tr im _ Jana K ochano11•s k·1t·go 11 



? mgnienie j est j akb)I odwtóceniem tę·knoty. 7"ęsknota 

kieruje się w przeszłość, pragnienie znuerw w prqszłość, 

a może jeszcze dalej ku samej wieczności. Pragnienie i 

tęsknota wyrastajq z teraźniej.zości i j edn{lkowo są 

protestem p rzeciwko niej. łączy j e przekonanie, że to, co 

prawdziwe j est n ieobecne. !"ęskno ta zna jednak dobrze 

haje, do kt61ych tęskni, stqd WZ)1wa ona człowieka do 

powrotu. To tęskno ta kiero wała k rokami Odysa, gdy 

wracał do !taki. Pragnienie nie zna swego dom11, ono 

nigdy nic wraca, ;est skazane na porzucttnie krrżdej 
p rzeszłofri i każdej teraźn i.ejszości. 

J. Tischner, Filozofia dmmtltu 

W 
dramara h ze howa ludzie żyją pod Lnakiem r -
zygna ji. Cechuje i h przede wszysrkim rezygna­
ja z re raźn i e jszo'c i i wzajem nej łącz.ności , re-qgna­

cja ze sz zęści a w rzeczyvvisrym spotkaniu. ( ... ) 
Rezygnacja z t raźniej szości to życie we wspo mnieniu 

i uro pii, rezyo-nacja ze spotkan ia to samomość. Trz_y siost1y­

mo:l. ' najdoskonalszy z zechowowskich d ramatów - przed­
stawiaj. ludzi san omy h, pijanych wspomnieniami , marzą ych 
o p rzyS7.łośc i . Ich teraźn iej szość jest przygnieciona przez prze­
szłość i przyszłość. stanowi jaki ' zas przejściowy , czas wylączt:­

n ia, w krórym powrór do urraconego kraju dziccir1stwa jt:st je­
dynym celem . ( ... ) 

Czeka11 ie na ren powrót do pt·Leszło : ci, która ma być zara­
zem wspaniarą przyszłością, wypełnia wi ·c serce sióstr Prozo­
row. Otaczają je ofi cerowie miejskiego garnizonu, których LŻe­
ra ro ·amo znużeni e, ca sa.n1a tęskno ra. ( ... ) 

Bardziej jeszcze an iż li ca utopij na ori nracja odosabnia lu­
dzi cię·i.a r przeszł"ości i ich ni z:adowolenje z te raźniejszośc i. 

Wszyscy s nuj ą re fleksję nad własnym życ iem , 7.atr;1cają s ię 

w swych wspomnieniach i dr.,: ą a n alizą nudy. Każdy w ro­
dz inie Prozo rowów i w kręgu ich znajom h ma swój własny 
problem, o który ni usra n ni po ryka się ' ś ród otoczenia i któ­
ry oddziela go od innych ludzi. (. .. ) 

Pow raje pytanie , jak ro się dzieje, że rezygnacja z rematu 
teraźn i ejszego życia na rzecz wspomn.i nia i ręskno ty, Że nie­
usrająca ana liz.a wtasnego losu dopuszcza jeszcze ową formę dra­
matyczną, w któ rej ni gdy' wykrystalizowała się ren sansowa 
wiara w tutaj i reraz, w r lację mi dzyludzką. Rezygnacja z ak­
cji i dialogu - dwóch najważ.niej szych kar gorii formalnych dra­
matu - a w ięc rezygnacj a z samej form y d ramatycznej , odpo­
wiada, jak s i ę zdaje, wspomnianej podwójnej rezygnacji cechu­
jąej ludzi Cze howa. 

Tę rezygnacj ~ formalną można jednak s tw i e rd -z ić rylko 
\ za rodku . Podobnie jak bohaterowie dram arów 2 chowa 
wiodą d;dej swoje ży ·ie towarzyskie mimo psychicznej nie­
obecnośc i i nie vry i ągaj ą ostatecznych wn iosków ze swej sa-

motnośc i i tęs k n oty, lecz trwają w chwi ·jnej równowadze 
międz. świat m a sobą , miedzy reraz a niegdyś, rak samo też 
i for ma ty h d ramatów nie całkiem rezygn uje z kar gorii , któ­
rych pott-Lcbuje jako fo rma dramaryc:z.na. Zachowuje j , ale 
be? podkreś lani a, mimochodem, rak aby rnoż.li wc było , choć 

przez neaację . jako odchylenie, powstanie właściwej for my dla 
wL śc i we j tema ryki. 

P. Szond i, Teoria nowoczesnego dramat11 , 

War zawa 1976, s .. 28-31 

W 
skrócie możn a by rzec, że świar archa i zny nie 
zna czyn nośc i „ ś ie kich": każda cqnność, 

króra ma okreś lon y sens - polowanie, połów, 
ro lnic tw , gry, konflikty, płciowość itp. - uczcsmiczy w pe­
wien sposób w sac rum. P óźn i ej będziemy s ię mogli jeszcze 
lepi ej przekonać ż ~ „świe kic" są . tylko czynn ości ni e ma­
jące znaczenia rn iryczneao, czyli n ie mające wzorcowycn 
modeli. Można więc rzec, że każda odpowiedzialna i Lrn ie­
rzaj ąca do prec -zyjnie o kreś lon ego celu czynność jest dl a 
świata archai cznego ryrnałem . P oni eważ jednak większo$ć 

tych czynnośc i ul egła dług i emu procesowi desak ra lizacji 
i stała ~ i ę w społecze ństwach nowożyrnych „świ ecb" , 

uznaliśmy za właściwe pogrupować je osobno. 

ro na przykład tani ec. W szys rkie ta1'i ce zo s tały u świ<t­

cone na początku; inn ymi słowy , miały wzorzec pozaludz­
ki. T o, i Ćl\· model był czasem zwierzęciem ro temiczn ym 
lub em bl marycznym, 7. e jego ruchy zostały odtwo rzo ne 
w celu za kl ęc ia przez mag i ę jego konkretnej obecności , po­
mnożen i <\ go , wc ieleni a się człowieka w zwie rz ę , Że model 
ren zo stał w inn ych przypadka h objaw io n p rzez bó. rwo 
( ... ); Że tani ec był wykonywa ny cele m zdobycia pożyw i e­

ni a, oddania czc i zma rłym lub za pewn ien ia po rządku 

w Kosmosie; ie mial miej sce w rrakci e inicjacji , ceremo­
nii m agiczno-religijn yc h, zawiera ni a malżeńsrw itp . - są 

ro z.czegóły, k tórych omawianie możemy sobi e tutaj po­
darować . as inreresuj e bowiem jego hiporetycznt: poza­
ludzkie pochodzenie (gd yż każdy taniec został r>vorzony 
in illo tem pore, w epoce m ityczn j, przez „przodka", zwit:­
w: rorem iczne, boga lub boh ate ra) . Rytmy choree n ficz ­
n maj model poza życ i em świeckim człowie ka : od twarza­
j ą ruchy zwierzęc i a to r m i znego lub emblematycL11ego czy 
ruch y gwi azd, albo same p rzez się sta n owią r_ ru ały (kro­
ki w labirynci , skoki. gesty wykonywane za pomocą in ­
strumentów cere monialn ych irp.) - raniec naśladuj e za­
w z.e gest archerypow r lub upamiętnia moment mityczny. 
Slowern - jest to powtarza ni e, rym samym z, ~ rcakrual i­
zacja ,,owego czasu". 

M. Eliade. /Vfit wiecz11ego powrotu, 

Warsza\ 1998, ss. 39-40 

DYREKTOR NACZELNY I ARTYSTYCZNY 

Bartosz Zaczykiewicz 

WICEDYREKTOR 

Leszek Kodrzycki 

ZE ZBIORÓW 
Instytutu Teatralnego 

Teatr im. Jona Kochanowskiego 
4~56 Opole, Plac Teatralny 12 

sekret tel./fox (+48 77) 45 45-942. 4!}-39-086 
cenłrolo łeJ 45-39-082 do 85 

hMp:/jWww teatr1<ochonowskiego.ort pl 
e-mo1I: bluro@leo ł rkochonowskiego art pl 

Orp.niz:uor~m 

T = im. JanJ l\oduntm>kic:go " Oj)Cl lu 
j t S:unoru1d \X'oj""'t\cllt\\.1 Opolski.go. 



Repertuar 
DUŻA SCENA 
.\IA7K1}0. Ll:lłl 01) 1L\IOLÓ\I 
ll'fi./ttrmfmm limck1e1nc:t1 jlfl'lll. / JOIJJ 

FOIWAT: 11/:'ll'IZOll 
lt!i .llikolt1jt1 r:oxnta jlll'lll 17 100,! 

.Vt111i-·/mt lli·'f11/11i,k1 
rur.1rn;1 · ;mw. 11 11111~ 

l!t11111t1 /t11111s:e1rskt1 
A'07 W Iii l:·\CH jlrem .\ J004 

li 1//k1111 1ht1ki:V1<!t1re 
ll4KHU /wem . . \li .!l!01 

A11to11iC::td1011 
j ,\'/OSTII!' prem. L\' ]OO) 

MAŁA SCENA 
!Jam/ !111rm1ter 
.\'OZE 11 · Kl RACH /1re111 I 2011~ 

f)m/;;bc,,-
,\'/\O!i/101)}' · .\ADllt]A A'OHll:'! f'Mll. fi' JOM 

Kf?l:</111 .Vx'fhl 
i'AliH KJIOLOlr:-i prem. li Jll05 

,1/ek.>1111tlff 1-i'edm 
OOŻl1fVCIE 

SCENA NA PARTERZE 

/ESZCZE ,\'/ł,'jESTDI GOTO Ili\.. 
'ug . l.~11ic~:ki Q.,i<'fkiej 

pmn. 11 JOO) 

/11'<'111. /l'JOl!O 

. \ 'iko/11j Ai1/it1dt1 

.1/tY/11/.\' .flOIG'Ot jll'l'/11 .. \1/ JIJI!) 

ll1dxd ll11/c11I' 
ł'H\'A'Oll ~/Gtl /llrnt. Ili J(l(J) 

W PRZYGOTOWANIU 

l'1trJ1'ir/1~· 
/f/GE\'l l IL l/ l.llJ7//: 

lliwlff .1(~,1~1,11 
H\70.11/JOU 

Kierownik 1echnicznr - J.IROSL\\I l'IECllO\\l \K 

liiermrnik lliu rn Ohslugi \\'idzów- \I.I \ \\\ ÓJCll\ 

Sekre~u-L liter.icki- K\T\llZ\\\ Ol DEK 

Redaktor grnficzm - IL\ll.\\ f}H;ER 

Koor<l)n:tcjapr.tC) a111s11cznej - K\T.\HZ\\ISICZl'.'\\SKI 

- 1\\0\ I ~t\!JCK\ 

.\;1~1cn1d1r 1b. 1pm1>oringu - Bl~IT.I Sl\\lCK\ 
Spajalb1a d>. marl,ctingu i reklaim - BEAT\ z.111 ID.I 

<;iówm mrchanil, - Jrene11sz Podhab1·1ski 

PR.ICO\\ .~IE: 

Kra11iecka 
S1ol:1rsk:t 
Malarska 
illodda1orska 
Tapicmka 
0'11ie1leni<)lla 
,\kust1rn1a 
Perukarska 
Śl u,;u-ska 
Garderobiana 

- lrc•na !irund. li:ui111im Birrcki 
- tlernard ~zole 
- M:ilgon:ua Gruhi711a 
- Barha1~1 Cegicbka 
- Joadtim Rn la 
- Grzegor1 C11~dina 
- llls1ard B:dn·r 
- P;11rd S1clm:1ch 
- Zhignie11 Ru<l:11n 
- \laria l\':ura> 

Rf/ /IO li/i.\/./(,/ U //)/.lill l•m {p ft·<1/rl1,f>11mu .0l•tt~'> <irl /</ 
/ir: Jy'llllljt' ".:11/1/()l{/('J//(/ 

1w .'i{'r:.ed,1: hiletuu im/1 '/rulua/l~rch 
1 : bu1m1nt'li (lx/ :1e1Jlll1..' od 8.0U do / 8. UO. 
tel I) i; 911 . . f'i.!9-08! do 8) 11 . t n8 

l'rrijl'kl p!a„t1c 111 />mg1w11" !WJ \ I F/J(,ł.11 
llirlakq11/m1gm111" /\lf'l/11l.\ .I /Jl IJF.A' 

(Jf11'(1amt1mt·kr1m{Jult'mu e. 
177 /110 cn11T7JT lt1. ·t'ió -.U'i 
/lmk . • ~Ili /!fil A' Id ·14181 -o 

Antoni Czechow 

SIOSTRY 
(TPV! CECTPb l) 
Przekład : Natalia Galczyńska 

Reżyser ia 

Andrzej Bubień 

Scenografia 
Anna Sekuła 

Muzyka 
Jerzy Adam N owak 

Ruch scen iczny 
Zbigniew Szymczyk 

Andrzej Prozorow 
Natasza 

1ego narzeczona, późn1e1 zona 

Olaa 
b 1ego 

Masza siosrry 

frina 
Fiodor Kułygin 

nauczyciel gimnazjalny, mąż Masq 

Aleksander Wierszynin 
podpułkownik, dowódca barerii 

Mikołaj T uzenbach 
baron, porucznik 

Wasilij Solony 
mabskapiran 

[wan Czeburykin 
lebn wojskowy 

Aleksy Fiedorik 
podporucmik 

Włodzim ierz Rode 
podporucznik 

Fierapont 
srary sróż 

Anfisa 
niJńka 

Osoby: 
- MACIEJ NAMYSŁO 

- ARLETA LOS-PŁAWSZEWSKA 

- GRAŻYNA MISIOROWSKA 
- ALEKSANDRA CWEN 
- GRAŻYNA ROGOWSKA 

- LESZEK MALEC 

- JACEK LECZNAR 

· MICHAŁ MAJNICZ 

· ANDRZEJ CZERNIK 

- GRZEGORZ MINKIEWICZ 

- DOMINIK BĄK 

- BOGDAN ZIELIŃSKI 

- ANDRZEJ JAKUBClYK 

EWA WYSZOMIRSKA 

Ko mpozycja świateł - Grzegorz Cwalina 
f n, p icjcnr - Cecylia Jaccwsb-Cahan 

Operaton.y św iacla - Daniel J askuła , \Xfitold l'rnkopowicz 
A.kusryk - Marian Weissenfdd 

Rryg<1dicr sceny - Sran islaw Kraska 

Rekwizyror - Halina Rimpkr. Anna Warras 

Premiera 10 września 2005 Duia Scena 

1 i u.~ncp 11,1 '''Y,:..Ltwienit: utwcJru 10 ... uł,1 \\'~·d,111~ 

pr11..~7 ~cow.1nywcni l· Autorów lAiK\ 


